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Lokal redakcyjny i admi­
nistracyjny otwarty co ­
dziennie od godz. 8—10 
przedpoł. i od 3—6 popoł. 
z wyjątkiem niedziel i 

świąt.
Prenum eratę przyjmują 

Zarządy zdrojowe, biura 
ogłoszeń i księgarnie tak 
w kraju jak i zagranicą.

W arunki p renum eraty  z p rzesy łką pocztową
w Austryi w Niemczech w Król. Pol. i Rosyi.
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„Przegląd zdrójowo-kąpielowy“ znajduje się w pociągach 
osobowych i pospiesznych oraz we wszystkich kawiarniach, 
cukierniach, hotelach i restauracyach. P. T. Lekarzom w Ga- 
licyi, W. Ks. Poznańskiem i Królestwie Polskiem „Przegląd" 

rozsyła się bezpłatnie.

Ceny ogłoszeń:
O głoszenia za 1 wiersz 
petitowy lub jego miejsce 
40 h. N adesłane za wiersz 
garmondu lub jego miej­

sce 1 kor.
Ogłoszenia prócz Admi- 
nistracyi przyjmują wszy­
stkie biura ogłoszeń w 
kraju i R. Mosse i Haas- 

senstein w Wiedniu.

T D F < : r  • Pamiętajmy 0 polskich zdrojowiskach i uzdrowiskach. — Zdrojownictwo. Dr. Kazimierz D łuski: Uwagi 
I l \ L i J v  . o wskazaniach do.leczenia gruźlicy płuc w Zakopanem. — Wystawa balneologiczna w 1911 r. w Krakowie. — 

Korespondencie: Żegiestów, Truskawiec, Zakopane. — Wiadomości bieżące.

Pam iętajm y o  polskich zdro jow iskach  i uzdrow iskach !
H flC Iłfl Wody siarczano-slono-wapicnne, jod i sól glaubcrską 
Q U } Q 0  zawierające. Gubernia Kielecka. 180 m. n. p. m. Od 
Kielc 47 wiorst szosą.

A fi t t tf lf  (na(t Wisłą). Silne solanki. Gubernia Warszawska. 
\ ł« v R Q v ! l l« l )  35'7 m. n. p. m. Połączony linią boczną z Ale­
ksandrowem, st. dr. żel. Warsz.-Bydgoskiej. Frckwencya 15.000 osób.
f t r t t c i f i U t t ł l f i  Solanki, chlorek wapna i magnu zawierające- 
Jf t ł | ł  Gubernia Grodzieńska. 17 wiorst od Porzccza, 
st. dr. żel. Warsz.-Pctcrsb., około 200 m. n. p. ni. Frckwencya do­
chodzi do 10.000 osób.
l U /A t t t f  7  Szczawy słono-jodo-bromowc i żcl.-jod.-brom. 410 m.

n. p. m. 11 kim. od stacyi kolei Iwonicz. Z Krakowa 
przez Tarnów-Stróżc, zc Lwowa przez Sambor-Chyrów-N. Zagórz. 
Frckwencya około 5.000 osób. Szczegóły w ogłoszeniu.
t f r v n i r a  Szczawy żclazistc. Największy zakład borowinowy. 
ł | l |  ł)IVfł 600 m. n. p. m. Stacya kolei Muszyna-Krynica. Z Kła­
kowa 7 godzin, zc Lwowa 11 godzin (przez Tarnów). Od stacyi 
kolejowej 10 kim. do Zakładu. Frckwencya 9.000 osób. Szczegóły 
w ogłoszeniu.
PfflilA M  Najsilniejsze wody siarczanc. 275 m. n. p. in. 20 kim. 
^ H U lS Il od Lwowa. Stacya kolei Lwów-Sambor w miejscu. 
Frckwencya 1.600 osób.
jU lfkM ayai Znakomite wody gorzkie i Zakład solankowy, obok 
J l l U I ) * J I I  Stryja. Eksport wody i soli gorzkiej. 320 m. n. p. m. 
Stacya kolei w miejscu. Frekwcncya 200 osób.

7  A l i i  Szczawy żclazistc i wapienne. Gubernia Lubelska. 
250 m. n. p. m. 5 wiorst od stacyi kol., żel. nad­

wiślańskiej. Frekwcncya około 2.500 osób.

Hymatiow

f t t f  AW Nakład wodoleczniczy. 19 wiorst od Olkusza, st. dr. żel. 
V |V U «i Iwanogrodzko-Dąbrowskicj. Z Krakowa 17 kim. Frekwcn­
cya około 4000 osób.
p A j a  N 9 Jedyne polskie uzdrowisko i kąpiele morskie w Bal- 
J  tyku. Od Kłajpedy (Mcmcl) l 1/  ̂ godziny, od Libawy
7 godzin końmi. Frekwencya około 2.000 osób,

Solanka jodo-bromowa. 487 m. n. p. m. 3 godziny od 
ĄAMI^fł Krakowa. Stacya kolei w miejscu. Frckwencya około 
5.000 osób.

Najobfitsza szczawa słono-alkaliczna jodowo-brom. 
Polskie Kissingcn. 450 in. n. p. m. 7 kim. od sta­

cyi kolei Rymanów. Z Krakowa przez Tarnów-Stróże, zc Lwowa 
przez przez Przcmyśl-Chyrów-N. Zagórz. Frckwencya 4000 osób. 
Szczegóły w ogłoszeniu.

■ Wody alkaliczno-słonc i stacya klimatyczna. Około 
y i v l R W l l i v B  500 m. n. p. m. Najbliższa stacya kolei Nowy 
Targ 41 kim., lub Stary Sącz 42 kim. Frckwencya 3.000 osób. Za­
kład wodol. i dyetet. Dra J. Kołaczkowskiego. Szczegóły w ogłoszeniu.
^U fA C 7A U fif0 obok Krakowa. Kąpiele siarczanc, mułowe, elc- 
^ W U J łO W lv *  ktryczne, hydropa*ya. Frckwencya 2000 osób.

Wody slonc, siarczanc i alkaliczne. Około 400 
m. n. p. m. 8 klin od stacyi kolei Drohobycz. 

Z Krakowa przez Przcmyśl-Cliyrów, zc Lwowa przez Stryj. Frekwcn­
cya w r. 1909 r. 5.500 osób. Szczegóły w ogłoszcńiu.
7alfAnaM0 Stacya klimatyczna, położona na wysokości 830— 
fcAtyOjJflll* 1000 m. n. p. m. Stacya kolei w miejscu. Frekwcn­
cya 12.000 osób. Zakład wodoleczniczy Dra Chramca i Sanatoryum 
dla chorych piersiowo Dra Dłuskiego. Szczegóły w ogłoszeniu.

TrusKawicc

UJ interesie własnego zdrowia powinien każdy żądać wszędzie tylko

Tutek cygaretow ych  
z fabryki RUDOLFA HERLICZKI w Krakowie.

Ostrzega się p.zed licznemi naśladownictwami l — Wzory i cenniki wysyła fabryka darmo i opłatnit*
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Poleca wszelkie artykuły wchodzące',w zakres 
■ ■ postępowego cukiernictwa, c  ■ ■
Wzorowe urządzenie pracowni cukierriczej, jak 
i dobór surowego materyału, daje zupełną 
gwarancyę doborowego i zdrowego produktu.

Specyalne cenniki darmo i opłatnie.
CUKIERNIA ODZNACZONA ZA SW OJE WYROBY NA WYSTAWACH ŚWIATOWYCH NAJWYŻSZEMI NAGRODAMI.

ZDROJO WNICT W  O.
Uwagi o wskazaniach do leczenia 

gruźlicy płuc w Zakopanem.
Skreślił 

Dr. Kazimierz Dłuski,
dyrektor sanatoryum w Zakopanem.

W łaściwości górskiego klim atu stanow ią przedm iot 
obszernych prac i badań naukowych. —  Literatura, doty­
cząca wskazań do leczenia gruźlicy w górach —  o ile mi 
w iadom o —  jest dość skąpą. Zaznaczyć wypada, że w na- 
szem piśm iennictw ie posiadam y cenne z tego zakresu prace 
Alfreda Sokołow skiego. Treść prac różnych autorów  w kró­
tkich słowach da się wyrazić, jak n as tęp u je : do górskiego 
klim atu nadają się początkowe okresy gruźlicy płuc bez 
pow ikłań swoistych ze strony nerek i je lit i — do pew nego 
stopnia —  krtani, oraz sprawy płucne, dalej naw et posu­
nięte, o ile niem a trawiącej gorączki i znaczniejszego zn i­
szczenia w płucach.

B ędzie to jednak formuła nader ogólnikow a i zbudo­
wana teoretycznie, gdyż opiera się na rozległości zmian 
anatom opatologicznych, które m ogą być dostateczną osnow ą 
w łaściwie tylko dla szem atycznego podziału gruźlicy płuc, 
jak n. p. na trzy znane okresy Turbana. Praktyka wyka­
zuje, że wyniki lecznicze idą niejednokrotnie wbrew  na­
kreślonym  z góry w skazaniom  klimatycznym. Nadto w ska­
zania te  nie m ają za sobą dostatecznej pow agi. Liczne 
przykłady dow odzą, że do Zakopanego wysyłani bywają 
chorzy, którzy wcale do górskiego klim atu się nie nadają. 
Zdarza się znów często wręcz przeciwnie. Bywa nawet 
i tak, że ten sam chory otrzym uje od lekarzy jednocześnie 
trzy odrębne w skazów ki: Zakopane, M eran i Rivierę.

Jak  się w tern zoryentuje, to już  jego  rzecz. —  Spo­
glądając bezstronnie na te sprzeczności, nie możemy im 
odmówić pewnej racyi. —  Sformułowanie mniej więcej 
dokładnych wskazań jest istotnie rzeczą nadei trudną. Może 
ono nastąpić nie na drodze teoretycznych spekulacyi, lecz 
na podstaw ie racyonalnego zestaw ienia wyników leczniczych 
w różnych klimatach, wyników, zebranych na ogromnym 
materyale chorych.

P rzy hygieniczno-dyetycznem  leczeniu we wszelkich 
klimatach —  byle w śród c z y s t e g o  powietrza - -  należy 
się kierować ogólną z a sa d ą : im w cześniejsze rozpoznanie 
i im w cześniejsze leczenie, tem  lepsze wyniki. Zasada ta 
tem bardziej stosuje się do górskiego klim atu, który dzięki

swym właściwościom (suchość powietrza, n iższe ciśnienie 
barometryczne, silniejsze usłonecznienie etc.), przyspiesza 
przem ianę materyi działając podniecająco na poszczególne 
czynności całego ustroju. —  Lecz w łaśnie w skutek swych 
właściwości klim at górski wymaga pew nego zasobu odpor­
ności ; żąda od ustroju, aby był zdolnym  odpow iedzieć na 
s iln e ' zew nętrzne bodźce.

Tu wkraczamy in medias res całej sprawy.
W yniki klim atycznego leczenia w ogóle, a tem bar­

dziej w górach, polegają przew ażnie na stosunku, jaki za­
chodzi m iędzy odpornością ustroju a stopniem  jego  zaka­
żenia lub intoksykacyi przez lasecznik gruźlicy lub jego 
w ydzieliny. Stosunek ten nie m oże być stałym , lecz musi 
być chwiejnym, będąc zależnym  od złożonych spraw b io­
logicznych, które stanow ią o odporności. Poniew aż nie 
mamy naukow ego kryteryum dla określenia i s t o t n y c h  
zm ian, zachodzących w komórkach i tkankach, a św iad­
czących o w zm ożeniu lub zm niejszeniu odporności, więc 
sądzim y o nich w przebiegu gruźlicy li tylko na podsta­
wie wewnętrznych ob jaw ów : na pierwszem  miejscu sto­
pniow e obniżanie się ciepłoty, łącznie zaś z niem podnie­
sienie poszczególnych, upośledzonych czynności —  łakn ie­
nia, traw ienia etc. etc. —  czemu towarzyszy lepsze sam o­
poczucie chorego zw iększanie wagi ciała etc. etc. Za niemi 
dopiero idzie poprawa w całym szeregu objawów przed­
miotowych i podm iotowych, w prostej linii ze sprawą p łu ­
cną związanych. Nie mamy z drugiej strony naukow ego 
kryteryum dla określenia stopnia zakażenia lub intoksyka­
cyi ustroju. Sprawa ta dom agająca się rozstrzygnięcia na 
drodze naukow o-dośw iadczalnej, błąka się dziś w labiryn­
cie różnych teoryi, na co się składa w przeważnej części 
wielce złożona biologia lasecznika gruźlicy. Badania o sta ­
tnich czasów (W olff-Eisner, H am burgier, Liidke i inni) każą 
przypuszczać, że gruźlica jest raczej chorobą z a k a ź n ą ; tok-

firmy

cm\s & yrocK
poleca

WOJCIECH OLSZOWSKI
w Krakowie R

M ały Rynek, róg ulicy Szpitalnej.
m

ZDZISŁAW ZDANOWICZ ■ ^ 1

cd Krakowie, Sławkowska 3, Hotel Saski 
poleca: Kapelusze, Cylindry P. & C. Habiga, Scotta i inne, 
Bieliznę męską, Krawaty, Rękawiczki, Płaszcze, Peleryny 
gumowe nieprzemakalne, Kufry, Torby, Paski, Plaidy, Necesery. -
^  i -
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Przybory do szycia i haftu i użytku domowego. Monogramy gotowe i do znaczenia. Torebki i paski. 
Portmonetki, portfele i papierośnice. Łańcuszki i sznureczki do zegarków i medalików. Lusterka, 
necesery i kasetki z przyborami oraz drewniane politurowane. Grzebienie, szczotki, szczoteczki, per- 
mydła, wody i pasty toaletowe. Gąbki naturalne i gumowe. Pończochy i skarpetki. Parasole. Korale praw­

dziwe wprost sprowadzone. Paciorki, kamyki i perełki do naszywania. Oczy sztuczne. Dewocye. Herbata 
Zabawki, gry towarzyckie i sportowe na każdą porę, oraz kasety samogrające poleca

Stefan Porębski Kraków, Rynek główny 32.
syczną zaś tylko o tyle, o ile w s a m e m  m i e j c u  znaj­
dowania się lasecznika w yzwalają się z n iego endotoksyny.

Uwagi pow yższe w ydaw ały się nam koniecznem i ce­
lem lepszego  w yjaśnienia wskazań do leczenia gruźlicy 
płuc w Zakopanem . W ywody nasze opierać się będą na 
materyale z sanatoryum, obejmującym od chwili otwarcia 
zakładu przeszło 1550 chorych. Zaznaczamy z góry, że 
mamy na w idoku gruźlicę płuc. W ykluczamy rzadkie u nas 
wypadki gruźlicy kości i stawów, jako wchodzące w za­
kres chirurgii. W ykluczamy również takie postacie, jak pro­
sówka lub  gruźlica opon mózgowych, gdyż w każdym kli­
macie są śm iertelne. Ograniczam y się do płuc, uw zględnia­
jąc pow ikłania swoiste lub  nieswoiste, częściej się zdarza­
jące. —  O zapaleniach, opłucnej suchych lub  wysiękowych,

w pewnym w zględzie bez różnicy w ieku. Zapew ne ludzie 
w sile wieku, 2 0 — 40 lat, mają więcej danych do otrzy­
mania pom yślnych w yników niż dzieci, których ustrój do­
piero się rozwija, lub  ludzie starsi, których ustrój już prze­
szedł w okres przem ian w stecznych. M ożemy, wbrew pa­
nującym skądinąd poglądom  —  opierając się jednak na 
niewielkiej ilości chorych —  twierdzić, że u dzieci poniżej 
lat 10 i u starców powyżej 60  lat, w yniki bywają bardzo 
dobre, o ile ustrój posiada odpow iedni zapas sił odpornych.

Co się tyczy starszych, konieczne są pew ne zastrze­
żenia jako podstawa do przeciwskazań. Jeśli niewielkim 
zm ianom szczytowym, naw et przy dobrym pozornie ogól­
nym stanie, towarzyszy przewlekły i rozlany nieżyt oskrzeli 
(bronchitis chroń, diffusa), powikrany —  jak to często

r  f*

Sanatoryum dla chorych piersiowych w Zakopanem  Dra Kazim ierza D łuskiego.

mówić nie będziem y, gdyż opłucna stanowi z płucami je ­
dną anatom iczną i patologiczną całość.

Dla ułatw ienia oryentowania się, trzymać się będziem y 
form alnie przyjętego podziału na trzy okresy w edle Turbana.” 

Jeśli zwrócimy się do chorych I. okresu, z niezna- 
cznem i zmianami w obu szczytach, to, ogólnie rzecz b io­
rąc, klim at Zakopanego jest dla nich bardzo wyraźnie 
wskazanym . Potw ierdzają to  znakom ite wyniki lecznicze, 
jeśli leczenie trwa przynajm niej 3— 4 miesięcy, w edle normy 
w sanatoryach niemieckich.

Chorzy wówczas wracają do stanu zdrowia norm al­
nego, z odzyskaniem  zdolności do p rac y ; zm iany zaś fi­
zykalne w szczytach znikają zupełnie lub  pozostawiają n ie­
znaczne ślady.

Zauważyć należy, że wyniki takie dotyczą chorych

bywa —  rozedm ą płuc, w takim razie Zakopane jest prze- 
ciwwskazanem. Chorzy odczuw ają duszność; „ciężko oddy­
chają “ — jak sami mówią. Przyczyna zjawiska jasna, nie 
wym aga kom entarzy. —  Tem bardziej jaskrawo w ystępuje —  
znane już nawet w szerokich warstwach laików —  prze­
ciwwskazanie przy organicznych niewyrównanych wadach 
serca, jako też przy niedom odze m ięśnia sercowego na tle 
myocardltis, zwłaszcza, jeżeli niedom oga zjawia się  łą­
cznie z nieżytem  oskrzeli i rozedmą.

Przeciw wskazania w tych wypadkach stosują się do 
chorych nie tylko starszych, lecz i w pełni w ieku. Do 
pierwszych, naturalnie, w większym stopniu, w iek ich bo ­
wiem, sam przez się nakłada charakterystyczne piętno na 
sprawę chorobową. — W  związKU z temi przeciww skaza­
niami, chcielibyśm y w spom nieć, że gn ilny  nieżyt i rozsze-

A  T H » n  o T7 \ r ń  o l / i  Pr°jekt,vie * wyto n ie
i i .  J T 1  l l o Z / J  artystyczne na wystaw; Balneolo

zakład art.-litograficzny jiczn? W 1911 fO)(n odbyć się
w Krakowie, ulica Pijarska 1. 17. mającą. —  JUgrafia. fllfwafOrta,

W sze lk ie  druk i d la zdrójo w i s k i  uzdrowisk. uC
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K r a k o m , Dr. LUSTER K r a k o m ,
Floryańska sp ecyalista lek a rsk ie j kosm etyki

Floryańska
1. 37. i  ckorók w łosów . 1. 37.

rzeni oskrzeli, (wypadki w sanatoryum  nieliczne) przebie- Zamykając w yniki I. okresu w ramach cyfr, obliczamy
gają w Zakopanem  niepom yślnie. Natom iast kilka spostrze- dodatnie (w znaczeniu „positive E rfo lge“ w sanatoiyach
ganych przez nas w ypadków dychawicy oskrzelowej, na- niemieckich) na 9 0 — 9 5 % .
wet przy dużych zm ianach w płucach, miało p rzeb ieg  Przechodząc do II. okresu, zaznaczamy z góry, iż
w zględnie łagodny napady były rzadsze i lżejsze. dodatnie wyniki wynoszą 70— 75 procent. Już  z cyfry ta-

Rozpatrując w dalszym  ciągu przeciw w skazania w 1 a priori m ożna byłoby wnioskować, że dla chorych
okresie, znajdujem y n as tęp u jące . ukryte formy gruczołow e, tego okresu klim at Zakopanego w %  wypadkach jest wska-
pew ne postacie niedokrw istości, oraz pew ne stany nerwowe, zanym. Ale z racyi braku naukowych danych o odporności
Co się tyczy^ formy gruczołow ej, mamy na w idoku przy- ustroju —  z góry przewidzieć nie można, kiedy bywa
padki z m inim alnem i naw et zm ianam i w płucach, z d ł u -  przeciwwskazanym. W ażną rolę odegryw a tu charakter zmian
g o t r w a j ą c e m i  j e d n a k  s t a n a m i  p o d g o r ą c z -  m iejscowych w płucach, oraz niektóre powikłania, —  roż­
k o w y m i ,  ■ wobec niepew ności, różnych postaci próby strzyga zaś ostatecznie spostrzeganie chorego. Zmiany na-
tuberkulinow ej (Kocha, v. P irąueta, Calm etta etc. etc.), wct bardzo g łębokie w jednym  lub obu szczytach, a więc
rozpoznajem y klinicznie przez w ykluczenie ukrytą formę rozpad lub  jama z klasycznymi objawami, lecz zmiany
gruczołową. Ta forma, która każe podejrzywać ogniska czynne, wyraźnie ograniczone, a raczej „odcięte", leczą się nieje-
lub naw pół czynne, pomim o zew nętrznych <[< brych pozorów dnokrotnie znacznie lepiej, niż mniej g łębokie, lecz roz-
chorego, nie nadaje się z racyi stanów podgorączkowych siane lub  rozlane. Jeśli w toku leczenia ciepłota ciała
do zakopiańskiego klim atu. A priori jednak sądzić o tern spada, jeśli jednocześnie stan ogólny się poprawia, — śre-
nie można. Rozstrzyga c z a s , potw ierdza zaś dośw iadczenie dni o w ciągu 2— 3 tygodni, —  m ożna z wielkiem  praw-
w tern rozum ieniu, że zm iana klimatu na podalpejski lub  dopodobieństw em  przypuszczać, że dalsze leczenie pójdzie
ciepły morski zm niejsza lub  usuw a gorączkę. pom yślnie. Nieraz w takich razach poprawa bywa szybszą

M niejwięcej to  samo da się pow iedzieć niedokrwi- j w yraźniejszą, niż w niektórych przewlekłych przypadkach
stości u lekko chorych w 1 okresie. Znanym  jest wpraw- w j  okresie, gdzie  przy m inimalnych zm ianach szczyto-
dzie dobroczynny wpływ klim atu górskiego na polepszenie wych stany podgorączkow e 3 7 ‘4— 3 7 ‘6) uporczywie się
sk ładu  krwi, dające się dokładnie określić za pomocą me- utrzym ują
tot hem atologicznych. Z godnie z tern dośw iadczenie wyka- ’ , , , . , . , ,  ,
żuje, że podm iotowe objawy niedokrw istości znikają w ol- ' . Z *olel P ł o d z i m y  do częstszych powikłań, a mia-
brzym iej ilości w ypadków  bardzo nawet szybko, idąc ró- nowicie krwotoków, gruźlicy krtani i jelit, 
w nolegle z polepszeniem  ogólnego  stanu chorego. Zda- Co się tyczy krwotoków, w iadom o, że m ogą być
rzają się jednak  nieliczne w ypadki, gdzie stan ten  nie po- śm iertelnym i, jeżeli nie m echanicznie, czyli w skutek „za­
prawia się i ciepłota podgorączkow a przy pizyspieszonem  lania płuc krw ią", to przy minimalnych naw et ilościach
niepom iernie tętn ie uporczywie się utrzym uje. Dla czego krwi, z racyi powikłań w postaci aspiracyjnej pneum onii
tak się dzieje, pow iedzieć tru d n o ; z faktami jednak liczyć z jej zgubnem i następstwam i, —  W  każdym  okresie, nie-
się trzeba. W  takich razach w skazanym  jest jeden  z po- zależnie od ich obfitości, m ogą przejść bez śladu dla dal-
przednio wym ienionych klim atów. szych losów chorego, naw et w tedy, gdy  rokowania wyda-

Przechodzim y do specyalnej postaci stanu nerw ow ego, wal°  %  stanowczo złem, lub  conajmniej nader wątpliwem.
do bezsenności. —  O ile zbytnia pobudliw ość nerwowa —  D okładnie zestawiona statystyka (przez E gger? dla Arozy
charakterystyczna cecha gruźliczego —  stoi w związku 1800 metr., przez Turbana dla Davos 1560 m. i przeze-
z istotną chorobą, o ile w ystępuje jako objaw intoksykacyi m nie dla Zakopanego 1050 m.), obejm ująca okrągłą liczbę
ustroju, zw ykle m aleje i wraca do rozm iarów  prawidło- 4000  chorych, w ykazuje niema jednozgodnie, co nastę-
wych w miarę postępów  w le c z e n iu ; ale zdarzają się oso- P>'je :  wśród tej kategoryi chorych, którzy m ieli krwioplucie
bniki, cieszące się dobrym snem  na nizinach, a cierpiące ' L|b krwotoki p r z e d  przyjazdem  do Sanatoryum  (liczba
w górach na bezsenność, odporną na w szelkie środki le- *ch wynosi średnio 35— 4 0 %  ogółu chorych) nie powta-
cznicze. Zdarza się to w praw dzie bardzo rzadko, zwykle rzają %  one wcale u 7 5 — 8 0 % .
bow iem  osoby nerwowe, źle sypiające na nizinach, powra- Natom iast pojawiają się poraź pierwszy w Sanato-
cają do praw idłow ego snu w górach. Ale w tych wyjątko- ryach u 1— 4 %  ogółu. Ztąd w niosek, dawno już  wypo-
wych razach, gdzie  bezsenność utrudnia leczenie, należy w iedziany —  wbrew  panującym  na tym punkcie przesą-
i to  z korzyścią dla chorego zalecić zm ianę klim atu. Wkra- dom — przez lekarzy-specyalistów , obserwujących zbliska
czarny w praw dzie tym sposobem  w dziedzinę kazuistyki, i przez czas dłuższy swych chorych w górach, że klim at
lecz ona także ma swe prawo. górski n i e  j e s t  p r z e c i w w s k a z a n y  dla chorych, rze-

REIM i SKA najtaniej Kraków, Rynek 37, Linia A—B
Wyśmienite Środki kosmetyczne ; Krem i płyn przeciw zmarszczkom, Krem „BANZAJ" przeciw opaleniu.
— 1------------------------------------------------  Krem angielski Dra Orgkcya przeciw piegom, — TRICHOBION
i SCHAMPOO—TAROOL do mycia głowy i przeciw łupieżowi. — aASCHA" środek zupełnie nieszkodliwy * % J 

do farbowania siwych włosów. — PRZYBORY DO KOSMETYKI.
Przybory kąpielowe i do podróży. Wanny gum ow e i miednice.

GŁÓWNY SKŁAD M Y D E Ł  PRZETŁUSZCZONYCH |j P T F 1 7  T^TTD J Y  MYDŁA i PUDRY KRAJOWE; / > /  
= = = = =  MALINOWSKIEGO. = = = = =  || 1  L i JAT U M l ,  FRANCUSKIE i ANGIELSKIE. |j
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kom o skłonnych do krwioplucia z wyjątkiem  w ypadków  na 
tle  zm ian w stecznych w układzie naczyniowym .

To samo da się pow iedzieć na podstaw ie dośw iadcze­
nia, lecz w m niejszym  stopniu, o gruźlicy krtani. Pow i­
kłanie to  wynosi w Sanatoryum  w Zakopanem  średnio  1 2 %  
w stosunku do całej ilości chorych. W yniki dodatnie sta­
nowią średnio  5 0 — S 0 % , w czem połow a chorych na g ru ­
źlicę krtani opuszcza zakład ze znakom itą poprawą. Dodać 
należy, że m ieliśm y w szelkie postacie, od lekkich po­
cząwszy, a kończąc na głębokich  naciekach i owrzodze- 
niach poszczególnych części. Zważając, że leczenie pole­
gało na stosow aniu zwykłych środków antyseptycznych 
(wziewania, w lew ania i pędzlow ania), bez zabiegów  chirur­
gicznych, popraw ę przypisyw ać należy polepszeniu się stanu 
ogólnego  i polepszeniu podstaw owej sprawy w płucach.

Rzecz ma się w ręcz przeciw nie z  g ruźlicą jelit, n ie­
zależnie od tego, czy w ystępuje ona jako pow ikłanie u cho­
rych ii czy III okresu. U chorych I okresu spotykaliśm y 
ją  zupełnie w yjątkowo (1 w ypadek). Jako sw oistą sprawę 
je lit przy płucach klinicznie zdrowych, w Sanatoryum  do­
tąd jej nie spostrzegaliśm y. Ilość dotkniętych gruźlicą jelit 
wynosi 3 —4° o o g ó ł u  c h o r y c h .

O tóż z całej ilości chorych na gruźlicę jelit, istotnie 
wyleczonych mamy tylko trzech, co wynosi średnio 6 %  
wyleczeń. (Dwa w yleczenia trw ają 5, jedno  4 lata). Reszta 
chorych zmarła, albo opuściła zakład w stanie beznadziej­
nym. Jedno  jeszcze należy podkreślić, a mianowicie, że 
gruźlica je lit jest sprawą chorobową zarówno zdradliwą, 
jak i uporczywą. M oże ona zjawić się n iespodzianie po 
3 — 4 miesiącach pom yślnego leczenia, na szczycie poprawy, 
dającej podstaw ę do pom yślnego rokowania. Z drugiej 
strony u chorego, który przyjeżdża do zakładu z gruźlicą 
jelit, klinicznie i bakteryologicznie rozpoznaną, m oże ona 
p r z y c i c h n ą ć  n a  p a r ę  m i e s i ę c y ,  w ciągu których 
następuje poprawa płuc i stanu ogólnego z przybytkiem  
w agi, sięgającym  nawet 10 klg. Ale po takiem  zaw iesze­
niu broni, wybucha ona z nową siłą, prowadząc bezlitośnie 
dzieło  zniszczenia ustroju szybkim i krokami naprzód.

N ajbliższe m iejsce po gruźlicy je lit zajm uje gruźlica 
nerek. N ieliczne w ypadki, jakie spostrzegaliśm y, przebie­
gały  bardzo źle. Zauważyć zaś należy, że sprawy n i e- 
s w o i s t e  nerek przebiegają także niepom yślnie. —  Skoro 
mowa o powikłaniach w spom nim y jeszcze o kilku różno­
rodnych, z  zastrzeżeniem , że charakteru ich przebiegu nie 
chcemy bezpośrednio  uzależniać od sw oistego działania 
górsk iego  klim atu, ilość bowiem w ypadków  nie jest dosta­
teczną dla wydania uzasadnionego sądu. I tak n. p. odma 
piersiowa (pneum othorax), uważana przed paru dziesiątkam i 
lat zaledwie, za pow ikłanie śm iertelne w gruźlicy płuc, 
p rzeb iega w lk  części w ypadków  pom yślnie. Mamy jeden  
w ypadek trw ałego, od 5 lat istniejącego bezspornego w y­
leczenia p łuc i odmy zarazem . Są I inne znane nam wy­
padki w yleczenia odmy w Zakopanem , poza obrębem  Sa­
natoryum . Znane są także w literaturze przypadki w ylecze­
nia odmy w wysokich górach, n. p. w D avosie (L. Spen- 
gler). —  Swoiste zapalenie otrzewnej przeb iega również 
pom yślnie w pewnej ilości w ypadków. —  Cukrzyca, uwa­

żana za grunt bardzo podatny do szybkiego rozwoju g ru ­
źlicy przebiegała bardzo nawet pom yślnie u kilku osób 
starszych (5 0 —60 lał). Ilość cukru spadała do m .nim um , 
sprawa zaś płucna wstrzymywała się w ciągu kilku m ie­
sięcy. Jakie były dalsze losy tych, chorych, nie wiemy.

Chorzy III okresu stanow ią w stosunku do ogółu 
średnio 2 9 % . przy w ahaniach z jednego  roku na drugi 
18—44°/o. W yniki dodatnie przy opuszczeniu sanatoryum 
w ynoszą średnio  5 0 — 5 5 % .

O w ynikach tych rozstrzygają te same czynniki i te 
same pow ikłania, o których mówiliśmy, rozpatrując spiaw ę 
gruźliczą w II okresie. Tu również w pomyślnym przebiegu  
dużą rolę odgrywa „odgraniczenie" sprawy, byle ustrój po-

Krynica: Pom nik M ickiewicza.

siadał dość sił odpornych. O nich trudno jednak sądzić 
z  pierw szego badania. Nie mówimy naturalnie o takicn 
chorych, u których nietylko rozmiary zniszczenia w p łu­
cach, ale zarazem całokształt czynności fizyologicznych 
ustroju wyklucza z góry nadzieję na poprawę. Chodzi 
o wypadki w ątpliwe, o takie, gdzie przebieg kliniczny obala 
pierw otne pesym istyczne przewidywania.

Zwracaliśmy już uwagę na tę okoliczność w dwóch 
ostatnich sprawozdaniach naszego Sanatoryum (4-te od 1. 
4. 06  do 31. XII. 07 i 5-te od 1. I. 08 do 31. XII. 08), 
Chorzy III okresu stanowili w 4-tem  spraw ozdaniu 3 3 % , 
w 5-tem  3 4 ° '0 ogółu, z dodatnim i wynikam i w obu spra-

Główny skład | znakomite Pathelbny
Pathefonów

Mli

u
u

o
a.

w Krakowie, ul. Szewska 10.
T elefon  Nr. 305. T elefon N r. 305.

do grania bez igły, szafirem, na płytach nie niszczących I się 
zupełnie. Repertuar płyt we wszystkich językach. — Co miesujcj 

nowości. — Naprawy i przeróbki we własnej p~acowni.
P. T. Właścicielom zdrojowisk kinematografów, większych hoteli, re- 
_  - • - 1 ■ Ł r stauracyi itd. zw raca się uw agę na kon­
certowe szarkowe Pathćfony z płytami o średnicy 50 cm., k tó re  zastępują 

- w zupełności orkiestrę. Reprodukcya bardzo głośna i czysta. Obsługa łatwa..

O prócz orkiestry wspaniałe śpiewy. — W yaatek niewielki jednorazowy. 
Cenniki i wyjaśnienia darm o i npłatnie.



PRZEGLĄD ZDROJOWO-KĄP:ELOWY. Nr. 10.

Józef Massar
W KRAKOWIE 

u lica  F lo rya ń sk a  L . +5,

poleca na obecny sezon Nowości dla Pań na suknie: 
w w ełnie, jedwabiu, batystach, zefirach i t. p.,

jakoteż

WYBÓR NOWOŚCI W KONFEKCYI DZIECIĘCEJ
Towary doborowe. — Ceny umiarkowane.

w ozdaniach 6 5 — 72°/o ; z dużą zaś poprawą tj. jednocze­
śnie płuc i stanu ogólnego, u 4 8 — 4 9 %  ogółu chorych.

Naturalnie, iż w szelkie powikłania przeb iegają tu  go ­
rzej i szybciej, niż w II okresie, z  racyi w iększego w y­
czerpania ustroju. Streszczając uwagi o chorych III okresu, 
możem y pow iedzieć, iż okres trzeci, jako taki, nie pow i­
nien uchodzić jako „straszak" przy wysyłaniu w góry. Są­
dzim y, —  uw zględniając pow yższe zastrzeżenia, dotyczące 
spraw y płucnej zbyt daleko posuniętej, oraz om ówionych 
pow ikłań —  iż należy w tym w zględzie kierować się wła­
ściwościami ustroju. Jeśli chory, przy ustroju wątłym, jest 
zbyt czuły na zew nętrzne bodźce, jeśli jest nadm iernie 
wrażliwy na chłód, zw łaszcza zimą, należy mu wskazać 
ciepły klim at. W  przeciwnym  razie wypada próbować gór­
skiego klim atu. Fakty i cyfry wykazują, że pom yślny prze­
b ieg  kliniczny próbom tym może nadać cechę pewności.

Na zakończenie pragniem y raz jeszcze podać nasze 
w nioski, podkreślając bliżej przeciwwskazania.

Nie nadają się, zdaniem  naszem , do leczenia w  g ó ­
rach —  niezależnie od okresu choroby —  osobniki o ustroju 
wątłym , zbyt wrażliwe na podniety górskiego powietrza, 
zw łaszcza na chłód, i n iepom iernie nerwowe w pewnym 
kierunku, przedew szystkiem  zaś cierpiące w górach na upor­
czywą bezsenność. —  W  I okresie, w rzadkich wprawdzie 
wypadkach, nie nadają się do gór osoby ze specyalną formą 
niedokrw istości, której towarzyszy uczucie ogólnego niedo­
magania, zawroty głowy, przyspieszenie tętna, brak łaknie­
nia etc., etc., jednem  słowem „złe sam opoczucie". To samo 
da się pow iedzieć —  również w rzadkich wypadkach —  
o młodych osobnikach, dotkniętych przypuszczalną sprawą 
gruczołow ą, o i l e  s t a n y  p o d g o r ą c z k o w e  t r w a j ą  
u p o r c z y w i e .  —  Z drugiej znów strony dla osób star­
szych rozstrzeń lub przew lekły  rozlany nieżyt oskrzeli z ro­
zedm ą płuc, oraz niedom oga m ięśnia sercowego, przy wy­
bitnej zw łaszcza miażdżycy naczyń, stanow ią stale przeciw ­
w skazanie. —  Pow yższe uwagi stosują się w całej pełni 
do chorych w II i III okresie. P onadto  u tych za przeciw ­
w skazanie służy rozsianie spraw  ogniskow ych w różnych 
miejscach, zwłaszcza przy uporczywej gorączce. —  W śród 
pow ikłań, orzekających o przeciw w skazaniach przypom i­
namy gruźlicę je lit i nerek.

Biorąc w rachubę w szystkie te  czynniki, nie pow in­
niśm y zapom inać o rzeczy pierw szorzędnej w a g i: o odpor­
ności ustroju. O niej, wobec braku naukow ego kryteryum, 
rozstrzyga sp o strz tg an ię  k lin iczne: obniżanie się ciepłoty, 
popraw a łaknienia i trawienia, lepsza sprawność serca i lepsze 
sam opoczucie etc., etc. Suma tych podniesionych z upadku 
czynności —  to poprawa stanu ogólnego. Za nią następuje 
naDrawa w płucach.

„ N A Ł Ę C Z O W K A "
PENSYONAT

Drowej Rnny Wą&owiczowej i Rntoniny Baumowej 
W  K B \ K I C ¥ .

Dom nowo urządzony z komfortem. Oświetlenie elek­
tryczne, wodociągi, kanalizacya. Telefon międzymiastowy. 
Kuchnia wytworna, z uwzględnieniem przepisanej dyety.

Ceny um iarkow ane.
Pensyonat otwarty od 15 maja do 10 października. 

Bliższych szczegółów udziela na żądanie
Z $ | Pensjonatu Nałpwka w Krynicy.

7Ć-

Wystawa balneologiczna w 1911 r.
ro Krakowie.

Pozw olim y sobie przypom nieć P . T. Zarządom w szy­
stkich zdrojow isk polskich —■ Lekarzom  zdrojowym i kli­
matycznym, wreszcie w szystkim  interesowanym , iż w cza­
sie Z jazdu polskich Lekarzy i P rzyrodników  w r. 1911 
w Krakowie, urządza Polskie Towarzystwo Balneologiczne 
I. W ystawę balneologiczną, obejm ującą w szystkie działy 
balneoterapii i balneotechniki, jakoteż wszystkich gałęzi 
przem ysłu krajow ego polskiego, które mają łączność ze 
zdrojownictwem.

N iezaniedbując i strony naukowej zw łaszcza wobec 
Z jazdu uczonych polskich, postanow iło Polskie Towarzy­
stwo Balneolog, opracować kwestyę rozwoju naszego zdro- 
jownictwa w ostatnich 10 latach i na podstaw ie pracy tej 
wydać następnie dzieło p. t. „Polski P rzew odnik po zdro­
jow iskach" i dzieło to poświęcić U czestnikom  Z jazdu jako 
pam iątkę I. W ystawy balneologicznej. W  przyszłym m ie­
siącu okaże się też opracowany już kw estyonaryusz, który 
rozesłany będzie wszystkim interesow anym  dla zebrania 
koniecznych dat statystycznych. W  sprawie wystawy i wy­
dania „P olskiego Przew odnika po  zdrojow iskach" pro je­
ktow aną jest p rzez K om itet redakcyjny naszego pism a 
podróż inform acyjna delegatów  Pol. Tow. Balneol. po w szy­
stkich zdrojowiskach i uzdrow iskach polskich, w celu ze­
brania oopow iedniego materyału na miejscu do opisu i illu- 
stracyi naszych zdrojow isk, a nadto  stw ierdzenie stosun­
ków lokalnych, tyczących się urządzeń, inwestycyi i spraw 
całego t. zw. gospodarstw a zdrojow ego.

HYGIENICZNE — PRZETŁUSZCZONE

M YDLĄ TOALETOW E
wyrobu

M. MALINOWSKIEGO
są sporząJznne z zastosowaniem najnowszych wskazań nauki, 11 odmian zapachów kwiatów i z zapa­
chem wody kolońskiej w' cenie począwszy od 60 hal. — a r  Wystrzegać się licznych naśladownictw.
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Prosim y przeto w szystkie P. T. Zarządy zdrojowe, 
Kom isye zdrojow e i klim atyczne o m ożliwe ułatw ienia 
pracy Pol. Tow. Balneol. które bezinteresow nie, jedynie 
dla dobra i rozwoju tej tak ważnej gałęzi naszego polskiego 
gospodarstw a pracuje.

cowni krajowej W alaszka w Krakowie. (H istoryę powstania 
kaplicy w Żegiestow ie z uw zględnieniem  osób zasłużonych 
koło jej pow stania jak i chętnycn ofiarodawców podam y 
w następnym  .numerze).

W  sierpniu przygotow uje się pizedstaw ienie amatorów, 
festyn i liczne wycieczki.

KORESPONDEN CYE.
Żegiestów.

Sezon obecny, opóźniony z powodu obchodu grun­
w aldzkiego należy do najliczniejszych tak, iż dotkliw ie daje 
się odczuwać, brak w iększej ilości willi, a zw łaszcza pen- 
syonatu. W obec tego, publiczność zam ożniejsza nieznalaz- 
łszy  odpow iedniego um ieszczenia udaje się do K rynicy; 
pom ieszkania w szystkie zajęte, w iele przybyło kuracyuszów 
z Królestwa, i więcej niż lat poprzednich z Poznania. W śród 
licznego grona nadobnych pań i bladych panienek jest tro­
chę i m łodzieży, kilku posłów Dr. Bernadzikowski, ks. 
H anusiak, Dr. Tertil, ks. marszałek Żyguliński, bawi także 
dla wypoczynku kilku lekarzy m iędzy niemi prof. Braun 
z rodziną. Pom im o niepew nej pogody udają się doskonale 
wycieczki, a > szcze lepiej reuniony, dzięki armii, która 
z Nowego Sącza licznym zastępem  przybywa na sobotę.

Z przedstaw ień były wieczorki kabaretow e Richtera, 
W róblew skiego, D ulęby, z pow ażniejszych obchód S zope­
now ski, rano uroczysta msza, w ieczór koncert przy w spół­
udziale pny O btułow icz i pianisty  G awrońskiego. 27-go 
lipca wieczorek chóru akadem ickiego ze Lwowa z ochoczą 
zabawą trwającą do białego dnia.

31-go obchodził Żegiestów  uroczyście rocznicę G run­
waldu, rano odpraw iono solenną mszę, podczas której 
ks. O. w ygłosił patryotyczne kazanie. Po południu  uroczy­
sty pochód do krzyża pam iątkowego postaw ionego na uro­
czej polanie, po pośw ięceniu krzyża w ygłosił m łodziutki 
A. w iersz K onopnickiej, w ieczór odbyło się przedstaw ienie 
poprzedzone przem ówieniem  p. Dr. G., na program  złożyło 
się solo fortepianu uroczej p. Jan iny  B., deklamacya p . 
Zofii N. i skrzypce przy akom oaniam encie fortep. p. S. po- 
czem dzieci odegrały z przejęciem  obrazek sceniczny Ewy 
z Z a łu rz a : W ieczór Grunwaldzki.

Po wieczorku dla nagrody za poniesione trudy mło­
dzieży, am atorowie zabawiali się przy dźwiękach muzyki 
zakładowej do godziny 12. Z czystego dochodu uzyskane 
z w ieczorku 80 kor. przeznaczono na fundusz kaplicy, 46 
kor. przesłano na dar Grunwaldzki. Za udatne i patryo­
tyczne urządzenie obchodu G runw aldzkiego należy się w dzię­
czność lekarzowi zakładowem u i pani Styffi, stałej kuracyu- 
szce, nadto ks. Żygulińskiem u za ofiarowanie krzyża pa­
m iątkowego. Do najwspanialszych koncertów należy koncert 
Echa lw ow skiego z osobistym  w spółudziałem  prof. Galla.

Powstała wspaniała w stylu gotyckim kaplica z ofiar­
ności kuracyuszy, dzięki zapobiegliw ości istniejącego kom itetu 
kościelnego, została w tym roku w yposażona wspaniałym  
darem, jednej z  kuracyuszek p. Anny W oronieckiej ze Lwo­
wa, która ofiarowała w spaniały ołtarz pod wezwaniem  swej 
patronki, poświęcony w dzień jej im ienin, wykony w pra­

Truskawiec, 8 sierpnia

Sezon głów ny zupełnie zaw iódł pokładane w nim 
nadzieje.

Frekwencya osób m im o' że w sezonie pierwszym b li­
sko o jedną trzecią przekroczyła zeszłoroczną, spadła —  
i zrównała się w ogólnej liczbie z  zeszłoroczną. Nie wiem, 
czemu to przypisać, czy korespondencyom  dość zjadliwie 
a obficie rozsianym w prasie, czy też tem u, że sezon 
pierwszy w szelkie oczekiwania przew yższył i zgrom adził 
publiczność, która w innych latach na sezon głów ny do­
piero zjeżdżała, dosyć, że przejrzysto zaczyna być w za­
kładzie, a i niektóre w ille pustoszeć zaczynają, podczas 
gdy w latach poprzednich o tym czasie pokoju dostać nie 
m ożna było. Mimo to cyfra kuracyuszów doszła im ponu­
jącej już liczby 3 .410  osób.

N ie zraża to  równocześnie różnych przedstaw icieli 
i kapłanów M elpomeny. Koncerta, wieczorki hum orystyczne 
i przedstaw ienia sypią się jak z rękawa, z większem  lub 
m niejszem  pow odzeniem . Dawał przedstaw ienia W róblew ­
ski, to  CzaKi —  popisywał się koncertem Posselt, odbył 
się koncert lw ow skiego Echa, to m andoliniśtów , n ie  mało 
zajęcia w zbudził kabaret —  w najbliższych dniach zaś 
zjeżdża w iecznie m łoda Zimajer, a zapow iedział także swój 
wieczór Lelewicz. —  Ju ż  to na brak sposobności wyda­
wania pieniędzy tegoroczni kuracyusze skarżyć się nie 
mogą. Co trochę, to zakonniczki skrom ne, to  wysłannik 
Brata Alberta czy Bonifratrów, stara się ulżyć kieszeni b ie ­
dnego kuracyusza. O statnim i dniami odbył się powtórzony 
a mniej smaczny, jak każda rzecz odgrzew ana obchód 
grunwaldzki. Zjechały się liczne zastępy Sokołów z Bory­
sławia i Drohobycza, odbył się  tradycyjny pochód pod 
pom nik M ickiewicza, popołudniu  p iękne ćwiczenia Soko­
łów, wieczorem w sali k lubu święcono pam iątkę tak w szyst­
kim drogą, mimo to, brakło tym razem tego  entuzyazm u, 
który towarzyszył pierwszem u obchodowi a który choć 
w skrom nych utrzym any ramach, tchnął pow agą i ściągnął 
praw dziwe tłum y kuracyuszów.

W  ostatnią wreszcie niedzielę odbyła się w zniosła 
uroczystość poświęcenia kam ienia w ęgielnego pod nowy 
kościółek. Kom itet zakrzątnął się gorliw ie, urządzono po­
południu  festyn — a 2000  koron w płynęło lekko na ten 
zbożny  cel.

Zdaje się, że doniosłem  w szystko, co się  odnosi do 
życia w Zakładzie. P ogoda bardzo zm ienna, po każdorazo­
wych kilku dniach upalnych, deszczyk i inna przyjem na 
aura gasi spiekotę, usuwając kurze, gasi również zbytek 
humoru kuracyuszów, uspasabiając ich sm ętnie i rozbudza­
jąc napowrót żale na zarządcę, właściciela, niebo i w szyst­
kich, których się tylko czepiać można.

Mimo to coraz rzadsze są skargi na przylepianie się 
do św ieżo pom alowanych w anien. W ogóle wszystko jak

Leon Grabowski w Krakowie
Magazyn konfekcyi damskiej

P L A C  M A R Y A C K I L .  9.
(Róg Rynku głów nego).

Telefon 990.

Magazyn sukien męskich
nagrodzony złotymi medalami w Paryżu i Londynie

Szpitalna 36, vis a vis teatru miejskiego.
Telefon 561.
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w kalejdoskopie się zm ienia, zm ienia się ciągle publicz­
ność, zm ieniają się jej humory i zapatrywania na Zakład, 
jeden  autom obil zm ęczywszy się przywożeniem , jak donio­
sły „N asze Z dro je", gości, jak stanął, tak wypowiedział 
służbę, a uparcie w swem postanow ieniu trwając, pozo­
stanie zdaje się  n iezbyt miłem dla akcyonaryuszów w spom ­
nieniem .

Zakopane, 12 sierpnia.
*

(Od własnego korespondenta).
Nie śmiej się ze mnie, kochany R edaktorze, że zw y­

czajem wstydliwych, nie umiejących się zabrać do rzeczy, 
zakochanych, zaczynam od —  pogody, ale doprawdy, że 
ten m onotonny szum  deszczu i widok jednostajnych, leją­
cych bez ustanku strug wody, przyprawia człeka o  pe­
w ne w yjałowienie myśli i apatyczną determ inacyę. Mam 
w rażenie, że wszystkim wszystko zam okło w Zakopanem , 
gdy  patrzę na udrapowanych w peleryny snujących się, jak 
cienie z matowym wzrokiem, w którym chwilowy zapala 
się błysk, jedynie na widok łydki z pod uniesionej zgrabnie 
sukienki —  boć to przecież w idok, który zaw sze i w szę­
dzie podnosi ducha. Na cóż zresztą ten b iedny turysta 
skieruje sw e stęsknione za pięknym widokiem  oczy, skoro 
gór nie widać poprzez opony m g ły?

Sezon jest w łaśnie w pełni, zjazd dobiegł do punktu 
kulm inacyjnego, czego dowodem jest to, źe wynajęte zo ­
stało ostatnie m ieszkanie, jakie odstraszało wszystkich do­
tychczas petentów  nieprzebraną masą pluskiew  i to w dziel­
nicy najbardziej upośledzonej na Kasprusiach. Dostęp do 
niej prowadzi albo przez t. zw. Kleparz, powiedzm y gno ­
jow isko, albo przez ścieżkę krętą i spadzistą obok Zagórza, 
stale zanieczyszczoną-.

Ludzi moc, jak głosi wykaz w Klimatyce, niespełna 
tysiąc więcej, niż roku zeszłego — rojno też na ulicach 
i gw arno i strojno, o ile  słońce na m om ent zaświeci. —  
W strojach przeważa pierwiastek ludow y w myśl hasła 
„z szlachtą polską polski lu d " , hasła, które mi przyszło 
na myśl, gdym  obserwował o reg d a j podstarną p retensjonal­
n ie ubraną —  naiwną i zalotną W arszawiankę, zm awiającą 
sobie na wycieczkę m łodego, tęg iego  górala. Mimo deszczu 
wszyscy chodzą, aby chodzić, bo po to przyjechali, więc 
suną to  do Kuźnic, to do Jaszczurów ki, to  do Strążysk 
postrojeni zwyczajnie, jak na spacer, ale nie brak i ta­
kich, co w myśl przysłowia „strzeżonego Pan Bóg strzeże" 
idą zbrojni w kilofy, liny, wozy pełne żywności, buty 
podkute, imbryk z przodu, imbryk z tyłu, jak na walną 
wyprawę w niebosiężne turnie. W zrok ich dziki, suknia 
plugawa, ma wskazywać, gdy  wracają, na doniosłość re­
kordu, jaki „w zięli" a sławę ich nóg  rozniosą kroniki k lu­
bów turystycznych, gim nastycznych, sportowych i śpiew a­
ckich, których „odznak wianuszkiem  okolone m ają czoła spo­
cone".

W ubiegłym  tygodniu  koncertowała Fortunata Ege- 
równa, fortunnie śpiewająca w przeróżnych kostyum ach —  
część mimiczna w ypadła mniej fortunnie. N ieustraszona 
Zimajerowa dała jeszcze raz wieczór z pow odzeniem  nad- 
zwyćzajnem ku ogólnem u zadowoleniu.

Nawet tak źle uprzedzony do Zakopanego krytyk, 
jak ten „przygodny1' z „Nowej Reform y", który z braku

środków przestał ■ się leczyć u drogich lekarzy i drogiem i 
lekarstwam i, oddając się na zaw sze w kuracyę miejscowemu 
weterynarzowi, przyznać musi, że co jest praw dziw ie p ię­
kne w Zakopanem , to kilimy w warsztacie spółki Dod kie­
runkiem  artysty-m alarza Brzozow skiego i wystawa Brzegi 
na Skibówkach.

Natomiast M uzeum tatrzańskie skazane jest na za­
gładę, o ile nie znajdzie filantropa, któryby hojną ręką 
podoarł tę ze wszech miar zasługująca na poparcie insty- 
tucyę.

Koncerty codzienne muzyki klim atycznej w parku Dra 
Żychonia przy ulicy M arszałkowskiej, cieszą się wielkiem 
pow odzeniem  u —  portyerów hotelowych, którzy przed 
każdym pociągiem rozsiadłszy się na ławkach udają me­
lomanów.

W niedzielę ubiegłą odbył się wiec gości w sali ho­
telu „M orskie O ko“ . Gawędzono dość długo na tem at po­
trzeb Zakopanego, w ypow iedziano moc „uw ag“ w tym kie­
runku ; bo każdy chciał coś pow iedzieć, byle tylko figuro­
wać w liczbie mówców, a już najznam ienniejszym  był 
wniosek pew nego profesora, który się dom agał zakazu za­
nieczyszczania potoków. Pragnąłbym  wiedzieć, dokąd za­
myślał w nioskodawca skierować nieczystości z kucheń, 
pralni i innych ub ikacy j; czyżby je  myślał pocztą wysy­
łać do miast posiadających kanały?

Tydzień sportowy zapow iedziany przez Skoczyska, 
skurczył się do jednego  dnia, w którym kilku zenglizo- 
wanych Galicyan rozegrało kilka partyj tennisa.

Przypadkiem  doszła do moich uszu pogaw ędka wójta 
m iejscowego, rozm awiającego przy kufelku (jak zaw sze) 
ze  swym aniołem opiekuńczym  Dzikiewiczem, właścicielem 
restauracyi „M orskie O ko“ . —  „C o tam gościom po parku 
i kurhauzie —  powiada Dzikiewicz — niech w erandują 
więcej, bo to  im dla zdrowia potrzeDne". —  Miał na myśli 
sw oją werandę, bo się uśm iechnął chytrze do swego pu­
pila i porozumiewawczo. Miejmy więc nadzieję, że sprawa 
parku, dzięki tej spółce, ugrzęźnie na d ługo w bagienku.

Wiadomości bieżące.
C. k. Dyrekcya kolei państw, uprasza o zam ie­

szczenie następującej n o ta tk i:
„Z dniem 15 lipca b. r. otwartym został na szlaku : 

Kraków-Lwów, pom iędzy siacyami M szana-Zim nawoda-Ru- 
dno w okręgu c. k. Dyrekcyi kolei we Lwowie przystanek 
osobowy „Suchaw ola" dla ruchu osobow ego i pakunko­
w ego. Czasy odjazdu pociągów  z tego  przystanku zawarte 
są w ściennym  i kieszonkowym  rozkładzie jazdy, ważnym 
od 1. maja 1910.

IV. Kongres austryacki balneologiczny odbę­
dzie się w dniach 7— 10 października w Solnogrodzie 
urządzony p rzez Centralny Związek Balneologów austry- 
ackich. — Jak nam donoszą z kom itetu kongresu zg łosze­
nia do udziału w kongresie są bardzo liczne, m iędzy in- 
nemi Towarzystwami zaproszone zostało ofieyalnie i P o l­
skie Towarzystwo Balneologiczne. Na cześć gości odbędzie 
się staraniem m iasta uroczyste przedstaw ienie w teatrze, 
oraz bankiet. Ponadto urządza miasto szereg  wycieczek

W
W czeskich kąpielach przydają lekarze do szczaw swoich zdrojowisk

w prfffllal zitwlfci O  / \  O  A  H P I P  p
czeską gorzką wodę <3 i i  I"\ i i  1 1 Ly*

om- W Truskawcu czyni tak p. Dr. Praschil. ■*

Literaturę i próby wysyła darmo Zarząd 5araticy w Krzenowicach (Morawy).

1
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do Reichenhall, do G astein i t. d. Reprezentować będzie 
Polskie Towarzystwo Balneol. i Redakcyę naszego pisma 
sekretarz Tow. Dr. Zanietowski z Krakowa. —  D okładny 
program odczytów zamieścimy w num erze następnym  i na 
razie zaznaczamy tylko, że prócz naszego reprezentanta 
udział swój zgłosili prof. N e i s s e  r z W iednia, Dr. W  i- 
l e n k o  z Karlsbadu, prof. S o m  m e r  z Zurychu, prof. 
R i e d e r  z M onachium i inni. M iędzy zgłoszonym i refe­
ratami są dwa referaty Dra J. Zanietow skiego z Kra­
kowa p. t. „Nowoczesne lecznictwo w kąpielach galicyj­
skich “ i „Postępy hydroelektroterapii i jej stosunek do bal- 
neologii“ na podstaw ie 50 własnych piac.

\V ostatniej chwili otrzym aliśmy bardzo interesu­
jący artykuł o Zakopanem , a tyczący się nietylko obecnych 
stosunków  jako najważniejszej naszej polskiej stacyi kli­
matycznej i turystycznej, ale także głów nie i przyszłości 
Zakr.panego, którem u ostatnie wypadki w Tatrach a zw ła­
szcza ostatnia straszna katastrofa, której ofiarą padł ś. p. 
Szulakiewicz a także i najdzielniejszy nasz przewodnik 
Klimek Bachleda m ogą dużo zaszkodzić, m oże nie w opinii 
naszego świata turystycznego, lecz raczej u obcych tury­
stów, na czem nam wielce zależeć powinno. Aby jednak 
nie opóźniać wydania num eru, zm uszeni jesteśm y artykuł 
ten do następnego numeru przeznaczyć. Z pism codzien­
nych znają czytelnicy przeb ieg  i opis ostatniego sm utnego 
w ypadau, przeto go powtarzać nie potrzebujem y.

Do Rymanowa wedle ostatniej VIII. listy gości 
przybyło drużyn 1111, osób 2347.

Ze Sw oszow ic piszą nam : Chociaż sezon główny 
dobiega ku końcowi, napływają tu ciągle nowi kuracyusze 
i letnicy. —  O prócz gości z Litwy, Królestwa i Galicyi, 
o których pisaliśm y w poprzedniej korespondencyi, bawią 
tutaj p. Sw. z N. Jorku, p. P. z O dessy, p. St. Kapstadtu 
w Afryce, X. S. z K arlsbadu i inni. Kąpieli w ydano dotąd 
przeszło 5000 .

ODPOWIEDZI REDAKCYI.

Poniew aż sprawozdawca działu kosm etycznego W P. 
Dr. Luster wyjechał na krótki odpoczynek letni, przeto 
przepraszam y nadobne Czytelniczki nasze że odpowiedzi 
na ich zapytania umieścimy w następnym  num erze a nadto 
podam y dalsze nasze rady i uwagi nad pielęgnow aniem  
zdrowia i urody.

Drowi R. z  Rymanowa.- Obiecanej i zapow iedzia­
nej korespondencyi dotąd nie otrzymaliśmy.

Redaktor odpow iedzialny : 

Dr. Jan Frączkiewicz.

,, Przegląd zdrojowo - kąpielowy “ 
znajduje się we wszystkich wago­
nach kolejowych, restauracyach, cu­

kierniach, kawiarniach i t. p.

Dr. Jan Frączkiewicz
Prymaryusz oddziału chorób wewnętrznych Szpitala 

jubil. OO. Bonifratrów 
ordynuje od 11 — 12 przed poł. i od 3 —5 po pcł. 

Kraków, ulica Jabłonowskich L. 2,
(róg ulicy Straszewskiego) naprzeciw Uniwersytetu Jagiellońskiego.

Telefon Nr. 2016/VIII.

Zakład wodoleczniczy i Sanaioryuirr
SPECYALISTY CHORÓB NERWOWYCH

Dra K U P C Z Y K A
Kraków, ul. Szujskiego 11 — otwarty przez cały rok.

Lecznica Dra 1  Tarnawskiego
w  Kosowie (za Kołomyją)

otwarta od 1. maja do końca października.

f '  ZAKOPANE. —  HOTEL - PENSION Y

„ W A N D  A “
składający się z 3 will, 42 pokoje umeblowane, 

park 1V2 morgowy, kuchnia wykwintna.
Pokoje pension lub bez.

Pension 6—12 kor. — Pokoje oddzielne z wido­
kiem na Gewont od 2—6 kor. ̂ Z arząd .

GAZETA P O M M M a "
jedyne pismo polskie

wychodzące co tydzień w poniedziałek o g, 6-tej rano.
Gazeta poniedziałkow a przynosi najśw ieższe wia­

domości polityczne, lokalne, o w szystkiem , co stało 
się na św iecie w niedzielę, temsamem więc daje czy­
telnikom  zamiejscowym w poniedziałek, przez ekspe- 
dyowanie pierwszymi pociągami, pełny obraz n iedziel­
nych wydarzeń.
P rzedpłata roczna wynosi z przesyłką pocztową K 6‘ — 
Administracya „Gazety Poniedziałkow ej“ : Kraków, 

Rynek 8  (Drukarnia K orneckiego i W ojnara).

k  J

BIU RO  TECHNICZN O-MLECZARS KIE
Sławkowska 12. JÓZEF DOBRZYŃSKI Gródecka L. 30.

P O L E C A :

w iró w k i, m aślnice, konw ie i p rzyb o ry  m leczarskie.
CYNOWARNIA i ZAKŁAD WYROBU I NAPRAWY NACZYŃ i MASZYN MLECZARSKICH.



Nagrodzony na wystawach światowych w Paryżu, Londynie i Brukseii pierwszemi nagrodami 
. \  .'. „Grand Prix“ w formie złotych medali i dyplomów honorowych

J. FISCHERA
Kraków, Grodzka 60. — Telefon Nr. 844.

Wykonuje według najnowszej metody amerykańskiej szczęki bez podniebienia, mostki, korony 
zęby na śrubkach, jakoteż wszelkie inne w zakres techniki dentystycznej wchodzące roboty.

Stacya tramwaju „Wawel". Stacya tramwaju „Wawel".

Zakład Dentystyczny
B T E ó F  H t p o r a o s p m r

COMP. DR. EGGER
zawiera w jednej łyżeczce: żelaza 0. 05, wapnia 0.10, potasu 
0.06, sodu 0.06, chininy 0.005 i strychniny 0.00005, soli 
kwasu fosforowego i odpowiednio do farmakopei Unit. St.

S. Hypophosphit comp. Dr. Egger
jest dzielnym środkiem w przypadkach niedokrewności, neu­
rastenii, rozm aitych schorzeniach narz. nerw ow ego, w krzy­
wicy, zołzach, je s t nieocenionem tonicum dla ozdrowieńców; 
bywa też podawany w pierwszorzędnych klinikach, jak: 
w klinice Radcy dworu prof. Kraff-Ebinga, prof. Felser- 
reichera, prof. Fingera, prof. Mraćeka. prof, Jendrasika, 

prof. Rosthorna itd.
Cena za  jednę 500-gram. flaszkę 4 K. 80 h. — Za 250-gram. 

2 K. 40 h

Główny skład: w
we Lwowie; dla Galicyi zachodniej w aptece Konstantego 

Wiszniewskiego w Krakowie.
Główny skład i w yrób: A pteka „Reichspalatin" Budapest IV. 

W aitrzner Boulevard 17.

Józef Górecki
Fabryka siatek, mebli,

Konstrukcyi żelaznych i wyrobów ornam. 
kutych

w Krakowie, ul. św. Wawrzyńca L. 26. 
Telefon Nr. 277.

Magazyn: ul. Starowiślna L,
(parter).
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Ludwigstrasse 16. 
Bawarya.

Zakład dyetetyczno-fizykelno-wodoleczniczy
otwarty od 15 kwietnia do 31 października.

dla chorób wewnętrznych, nerwowych i kobiecych. — Naj­
nowsze urządzenia dla balneo- hydro- i elektroteraoii, le­
czenie światłem i masażem. — U-ządzenie nowoczesne, 
służba polska. Kuchnia dyetetyczna (także dla moich pacyen- 

tów, mieszkaj łcych poza Zakładem).
Pokój z całkowitem utrzymaniem od 10—14 kor. (4—6 rubli) 
dziennie — włącznie leczenia i zabiegów lekarskich od 

16 koron (7 rubli) i wyżej. — Na życzenie prospekt.

I l ig m s s j E a l ig iJ  (36 ) l i s i e j  CsaJsa)

M .

Międzynarodowe Przedsiębiorstwo Handlowe
(szczegó ln ie  z  R osyą)

B) DOM HflMDLOWO- 
Ę- KOMISOWY

3 w Podwoi, czyskach, Wołoczyskach, Brodach i Radziwiłłowie
j  Stałe taryfy przewozowe (stawki) do Rosyi i z Rosyi wraz 
|  z wszelkiemi kosztami i fachowe oclenie. Wywóz wełny 
|  drzewnej, desek na skrzynki do jaj, brusków i toczydeł dla 
|  kos żniwiarek. Sprzedaż węgla kamiennego, koksu i antra- 
|  cytu. Herbata w oryg. paczkach z ces. rosy ,ską rządową 
$ banderolą.

r  Lecznica Związkowa
Kraków, ulica Garncaiska L. 11. — Tel. 1070.

Pierwszorzędny Zakład cały rok otwarty. Najlepsze urządzenia pod względem hygieny, 
estetyki, wygody i komfortu. — Przy pokojach osobne łazienki. — Sale operacyjne. 

Dla porodów osobno urządzone pokoje.
Zakład medykumechaniczny i ortopedyczny. Pokoje do mięsienia dla mężczyzn i dla kobiet. Pracownia 

aparatów ortopedycznych. Zakład Roentgena. Laboratoryum dla rozbiorów chemicznych, 
badania krwi i t. d.
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Szkic szem atyczny ściennej mapy zdrojowisk polskich ułożonej przez Dra Zanietow skiego Sekr. 
Pol. Tow. Baln. a przeznaczonej na ankietę Balneolog, w Solnogrodzie (1910) i W ystawę Balneolog.

w Krakow ie (1911).

Kwestyonaryusz
uchwalony przez Wydział Tow. Baln. a mający służyć za substrat do Przewodnika po Galicyi i do 
Wystawy baln. w r. 1911. (Rozesłane do Zarządów zdrojowisk egzemplarze uprasza się wypełnić i odesłać 

na r ę c e  Redakcyi lub Sekretarza Towarzystwa Dra Zanietowskiego w Krakowie, Batorego 1).

I) Daty ogólne (geograficzne i meteorologiczne):

1) Nazwa miejscowości i położenie tejże (powiat, od­
ległość od większych miast).

2) Wzniesienie ponad poziom morza.
3) Komunikacya (kolejowa, pocztowa, omnibusowa).
4) Dane geologiczne, klimatologiczne i meteorologiczne.

II) Środki lecznicze:

1) Wody mineralne:
Ilość źródeł, ich nazwa, wydatność i jakość (tem­
peratura, skład chemiczny).

2) Inne środki lecznicze:
Muł borowinowy, sole, woda źródlana lub rze­
czna, środki pomocnicze (kefir, żętyca itd).



III) Urządzenia lecznicze:

1) Źródła (ujęcie tychże, sposób czerpania, system
ogrzewania źródeł zimnych i system kotłowni).

2) Łazienki mineralne (ilość i jakość budynków i wa­
nien).

3) Łazienki i zakłady wodolecznicze, ich ilość i urzą­
dzenie.

4) Zakłady i urządzenia do mechanoterapii, elektro-
terapii, masażu i gimnastyki.

5) Eksport wód i środków leczniczych (sposób wysy­
łania i napełniania flaszek).

6) Urządzenia hygieniczne i sanitarne (studnie, wodo­
ciągi, kanalizacya, urządzenia dezinfekcyjne, domy 
izolacyjne i szpitale publiczne, sanatorya pry­
watne).

IV) Budynki mieszkalne i targowe:

1) Ilość i jakość will, rodzaj budowy, ilość pokoi -
mieszkalnych i werand, wystawa (na słońce), 
jakość łóżek i umeblowania, ilość łóżek, jakość 
oświetlenia i ogrzewania, urządzenia zimowe.

2) Ilość i jakość budynków targowych (sklepy, hale
targowe, jatki, sposób dostarczania do tychże 
żywności i kontrola targowa).

V) Inne budynki publiczne:

1) Domy modlitwy (kościoły, kaplice, bóżnice i t. d.).
2) Domy do zaoaw (sale koncertowe, balowe, tea­

tralne i t. d.).
3) Rezydencye władz miejscowych.
4) Szpitale i sanatorya (patrz: „urządzenia lecznicze").

VI) Urządzenia służące do udogodnienia i uprzy­
jemnienia pobytu gości:

1) Ilość urzędów i składnic pocztowych.
2) Ilość mównic telefonicznych.
3) Środki komunikacyi lokalnej (powozy, omnibusy,

automobile, łodzie i t. d.).
4) Rozrywki (parki, place do zabaw, teatry i koncerty,

muzyka zdrojowa, spacery i wycieczki, kluby 
i t. d.).

VII) bezpieczeństwo publiczne:

Policya, straż ogniowa, władze miejscowe.



VIII) Statystyka (z lat 10-ciu):

1) Frekwencya gości.
2) Ilość wydanych kąpieli mineralnych.
3) Ilość wydanych procedur hydropatycznych.
4) Ilość wysłanych flaszek wody lub innych prze­

tworów.

IX) Literatura:

Prace naukowe, broszury, prospekta, plany, mapy, 
zdjęcia fotograficzne i t. d.



Przedmioty
mogące być nadesłane na „Wystawę balneologiczną" projektowaną przez „Polskie 
Towarzystwo balneologiczne" podczas Zjazdu lekarzy i przyrodników w Krakowie

(w r. 1911).

1) Plany ogólne Zakładu.
2) Fotografie ogólne Zakładu, jego budynków i urządzeń.
3) Przekroje geologiczne.
4) Przekroje ujęcia źródeł.
5) Próbki wód mineralnych.
6) Próbki soli, borowiny, mułów, wyciągów i t. d.
7) Modele lub fotografie wanien, kotłów i urządzeń technicznych.
8) Modele lub fotografie przyrządów leczniczych, używanych do elektroterapii,

mechanoterapii, gimnastyki i t. d.
9) Mapy graficzne.

10) Dane statystyczne (frekwencya, ilość kąpieli mineralnych i hydropatycznych,
ilość wysłanych wód i przetworów).

11) Bibliografia (prace, broszury, prospekta).
12) Wzory przemysłu miejscowego.
13) Zbiory dotyczące miejscowej fauny i flory i t. d.

U w aga: Uprasza się Sz. P. T. Wystawców o podanie powierzchni żądanej przez 
nich płaszczyzny: na ścianie, na podłodze, na stołach, na sztalugach.


